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  Z Ewangelii św. Łukasza
  Jezus powiedział do faryzeuszów: „Żył pewien człowiek bogaty, który ubierał się w purpurę i
bisior i dzień w dzień świetnie się bawił. U bramy jego pałacu leżał żebrak okryty wrzodami,
imieniem Łazarz. Pragnął on nasycić się odpadkami ze stołu bogacza; nadto i psy przychodziły i
lizały jego wrzody. Umarł żebrak i aniołowie zanieśli go na łono Abrahama. Umarł także bogacz
i został pogrzebany. Gdy w Otchłani, pogrążony w mękach, podniósł oczy, ujrzał z daleka
Abrahama i Łazarza na jego łonie. I zawołał: «Ojcze Abrahamie, ulituj się nade mną i poślij
Łazarza; niech koniec swego palca umoczy w wodzie i ochłodzi mój język, bo strasznie cierpię
w tym płomieniu». Lecz Abraham odrzekł: «Wspomnij, synu, że za życia otrzymałeś swoje
dobra, a Łazarz przeciwnie, niedolę; teraz on tu doznaje pociechy, a ty męki cierpisz» [...]
Tamten rzekł: «Proszę cię więc, ojcze, poślij go do domu mojego ojca. Mam bowiem pięciu
braci: niech ich przestrzeże, żeby i oni nie przyszli na to miejsce męki». [...] Lecz Abraham
odparł: «Jeśli Mojżesza i Proroków nie słuchają, to choćby kto z umarłych powstał, nie
uwierzą»”. †  

Łk 16, 19–31

      

  Miłosierdzie – źródłem ubogich 
   Kto ma sumienie zaciemnione przez egoizm, serce ogarnięte pogonią za przyjemnościami,
duszę obciążoną dobrami ziemskimi, zmysły głuche od zgiełku zabawy i niezaspokojonych
pożądań jest tym bogaczem. On nie zauważa takich jak Łazarz: chorych, głodnych, cierpiących,
poniżonych. Taki człowiek staje się beztroskim i zarozumiałym niewolnikiem grzechu, dlatego
nie da się porwać wezwaniu do nawrócenia zawartemu w Słowie Bożym. 
    „Jezus Chrystus, będąc bogaty, dla was stał się ubogim, aby was swoim ubóstwem ubogacić”
(2 Kor 8, 9). 
    Jest On tym rządcą dóbr Boga miłosiernego, który zgładził kontrast miedzy bogaczem a
biednym. Zbawiciel nie szczędził sił, zdrowia, czasu, miłości, miłosierdzia i w końcu nawet życia,
upodabniając się tak do ubogich, jak i bogatych. Więc dlaczego tylko owi grzesznicy i celnicy
opamiętują się mówiąc: „Zgrzeszyłem, poczwórnie wynagrodzę, nawet połowę swego majątku
oddam”? Dziś również i Ty, „Bogaczu”, możesz dostrzec tego Łazarza i nawet tych pięciu braci,
którzy potrzebują twej „połowy majątku” do tworzenia miejsc pracy czy opatrywania ran.
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